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Wprowadzenie
Sztuczne oświetlenie uważane jest 
za  osiągnięcie cywilizacyjne, które zna-
cząco wpłynęło na  funkcjonowanie całej 
ludzkości (Pérez Vega i in., 2021). Umoż-
liwia przedłużenie naszej dobowej ak-
tywności, dając zarazem poczucie bez-
pieczeństwa. Sztuczne światło sprawia, 
iż przestrzeń, która do tej pory po zmro-
ku nie była wykorzystywana, staje się wi-
dzialna i  użytkowa. Wpływa to nie tylko 
na nasz odbiór przestrzeni, ale też na to, 
jak się w  niej zachowujemy. Duża ilość 
światła zwiększa aktywność człowieka, 
natomiast mała prowadzi do zwiększe-
nia intymności i  wyciszenia (Saunders 
i  in., 1974). Dawniej sztuczne źródła 
światła nie były tak łatwo dostępne oraz 
praktyczne w  użyciu. Korzystano z  nich 
oszczędnie i tylko gdy było to konieczne.

Pierwsze efektywne oświetlenie miej-
skie powstało w  Amsterdamie w  1669 
roku i  było oparte na  latarniach olejo-
wych (Koslofsky, 2011). Niestety latarnie 
generowały stosunkowo niewiele świa-
tła. Bardziej efektywnym źródłem ener-
getycznym okazał się gaz świetlny, które-

go pierwszy raz użyto w Londynie w 1804 
roku (Keirstead i  Rutter, 2012). Zasto-
sowanie gazu świetlnego w  miastach 
wymagało utworzenia całego systemu 
infrastruktury oświetleniowej – gazowni 
oraz sieci przesyłowych. Wykorzystanie 
nowego źródła światła uznawane jest 
za siłę sprawczą jednej z najważniejszych 
transformacji miejskich systemów ener-
getycznych w historii (Keirstead i Rutter, 
2012). Niemniej okres świetności oświe-
tlenia gazowego nie trwał długo. Już 
w 1882 roku Thomas Edison zapropono-
wał pierwszy system oświetlenia publicz-
nego opartego na  energii elektrycznej 
(Belczewska i  Frankowski, 2016). Na po-
czątku XX wieku oświetlenie elektryczne 
zdominowało krajobraz nocny większości 
miast Stanów Zjednoczonych oraz Europy 
Zachodniej. Jednakże wraz z upowszech-
nieniem oświetlenia publicznego zaczę-
to też dostrzegać jego negatywne skutki 
na  otoczenie. W  1933 roku rozpoczęto 
debatę nad koniecznością przeniesienia 
Królewskiego Obserwatorium Astrono-
micznego w  Greenwich (ang. The Royal 
Greenwich Astronomical Observatory). Jed-
nym z powodów był wzrost ilości sztucz-
nego światła, który uniemożliwiał prowa-
dzenie dokładnych obserwacji obiektów 
astronomicznych (Jones, 1946).
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Wskutek wszechobecności sztuczne-
go światła coraz częściej mamy do czy-
nienia z  jego nadmiarem. Miejskie łuny 
światła rozjaśniają nocne niebo na wiele 
kilometrów od aglomeracji, tym samym 
wpływając na funkcjonowanie wielu eko-
systemów, również tych znacznie od-
dalonych od ludzkich siedlisk. Pomimo 
rosnącej świadomości opinii publicznej 
i  projektantów oświetlenia kwestia za-
nieczyszczenia światłem jest ciągle dru-
gorzędna. Z  marketingowego punktu 
widzenia, poruszanie tego tematu może 
być nieopłacalne dla wielu podmiotów. 
Aby zrozumieć dlaczego jesteśmy tak 
bardzo przywiązani do sztucznego świa-
tła, musimy poznać funkcje, które spełnia 
w naszej społeczności.

Funkcje oświetlenia zewnętrznego
Od początku swojej historii sztuczne 
światło służyło zapewnieniu porządku pu-
blicznego. W  ankiecie przeprowadzonej 
w  Stuttgarcie 80% użytkowników prze-
strzeni publicznej uważało, że  światło 
zapewnia im bezpieczeństwo (Reis i  in., 
2001). Według autorów badania oświe-
tlanie miejsc zaciemnionych zmniejsza 
przestępczość i  podnosi poziom poczu-
cia bezpieczeństwa u  mieszkańców. Ro-
śnie również szansa na rozpoznanie lub 
schwytanie potencjalnego przestępcy.

W wyniku większego poczucia bezpie-
czeństwa i  komfortu wydłużeniu uległ 
okres, w  którym przebywamy w  prze-
strzeni publicznej. Miejsca oświetlone 
po zmroku cieszą się większą popularno-
ścią wśród spacerowiczów, którzy korzy-
stają z ofert miejscowych restauratorów, 
sklepikarzy i usługodawców (Pérez Vega 
i  in., 2021). Efekt ten może spotęgować 
interesująca i  przemyślana iluminacja, 
która pozwala podkreślić walory poje-
dynczego obiektu, jak i zespołów budyn-
ków. Miejsca z atrakcyjną iluminacją lub 
dekoracjami świetlnymi mogą przycią-
gać więcej osób po zmroku, niż przebywa 
tam za dnia.

Na świecie pojawia się też coraz wię-
cej ciekawych działań z  zakresu sztuki 
w przestrzeni publicznej, które wykorzy-
stują światło. Przykładem są festiwale 
świetlne, których celem jest promocja 
przestrzeni publicznej, zachęcenie do jej 
odwiedzania oraz uaktywnienie nocnej 
pory (Martyniuk-Pęczek, 2014). Nato-
miast w  większej skali to udany marke-
ting miasta. Przykładem takich działań 
jest festiwal świetlny odbywający się co-
rocznie 8 grudnia w Lyonie.

Sztuczne źródła światła wpłynęły rów-
nież na  inne gałęzie gospodarki. Pod-
stawową zasadą marketingu jest to, aby 
zostać zauważonym (Martyniuk-Pęczek, 
2014), a  światło świetnie sprawdza się 
w  przyciąganiu naszej uwagi. Przekaz 
musi docierać do odbiorcy zarówno 
w ciągu dnia, jak i po zapadnięciu zmro-
ku. Dlatego rynek reklam i lokale znajdu-
jące się przy ulicach szybko odkryły zalety 
nocnego podświetlania swych banerów. 
Z czasem rozwój technologii powodował 
powstanie coraz bardziej wyrafinowa-
nych form wyróżnienia reklam za pomo-
cą światła. W pewnych miejscach wpływ 
na krajobraz był tak duży, że wręcz doszło 
do wykreowania jego unikalnego cha-
rakteru. Świetnym tego przykładem jest 
słynny nowojorski Times Square, którego 
wielkie ekrany reklamowe stały się rozpo-
znawalną wizytówką. Niemniej w  wielu 
miejscach odczuwa się negatywne skutki 
nadmiernej luminacji1. Dodając do tego 
irytujące migoczące i  stroboskopowe 
światło, które w  jeszcze większym stop-
niu zwraca na siebie uwagę, dochodzi do 
sytuacji, gdzie wiele walorów miejsca po-

1	 Umowna miara intensywności wrażeń 
świetlnych określanych jako ilość światła, któ-
ra trafia do oka obserwatora (Bartnicka, 2015). 
Luminacja powierzchni uzależniona jest od 
poziomu natężenia oświetlenia oraz od właści-
wości samej powierzchni (zdolność pochłania-
nia/odbicia światła). Luminancja wyrażana jest 
w cd/m².
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zostaje przyćmionych i niezauważonych. 
Nadmiar światła reklamowego usuwa 
w cień historyczną fasadę i oświetla prze-
ciwległą pierzeję. Dzieje się tak również 
z większością drobnych lokali otoczonych 
sieciowymi sklepami (Suchowiak, 2015). 
Spacerując wieczorną porą historyczny-
mi ulicami, często nawet nie dostrzega-
my zabytkowej zabudowy przyćmionej 
silnie oświetlonymi sklepami.

Skala tego zjawiska jest tak duża, 
że  powinny istnieć regulacje prawne, 
dzięki którym byłoby możliwe uporząd-
kowanie wszelkich form reklamy świetl-
nej. Martyniuk-Pęczek (2014) zaznacza, 
iż takie regulacje powinny brać pod uwa-
gę spójność reklam, czyli dobór takich 
elementów jak: (1) wymiar, (2) forma, (3) 
kolor, (4) luminacja (jaskrawość), (5) ruch, 
(6) wzajemny stosunek. Bez takowe-
go uregulowania prawnego w  dalszym 
ciągu specjaliści od reklamy będą się 
prześcigać w  zdobywaniu naszej uwagi 
natrętnymi, migoczącymi lub powodują-
cymi olśnienie2, elementami świetlnymi.

Regulacje prawne
Sztuczne światło jest także istotne dla 
bezpieczeństwa uczestników ruchu dro-
gowego. W XX wieku za sprawą wzrostu 
znaczenia transportu kołowego oświetle-
nie ulic zdominowało nocną przestrzeń 
publiczną. Wszystkie normy projektowa-
nia światła w mieście podporządkowane 
zostały zasadom bezpieczeństwa ruchu 
samochodowego (Martyniuk-Pęczek, 
2014). Ma to swoje odzwierciedlenie 
m.in. w przepisach polskiego prawa.

Analizując regulacje prawne dotyczą-
ce oświetlenia miast i  przestrzeni pu-
blicznej, w pierwszej kolejności natrafimy 

2	 Olśnienie (ang. glare) jest przebiegiem 
procesu widzenia, przy którym występuje od-
czucie niewygody, zmniejszenia zdolności roz-
poznawania przedmiotów lub podrażnienia 
oczu w  wyniku oddziaływania światła o  wyso-
kim natężeniu (Zielińska-Dąbkowska, 2014).

na ustawę z dnia 10 kwietnia 1997 r. – Pra-
wo energetyczne (DzU 1997 nr 54, poz. 
348.). Nadaje ona lokalnym samorządom 
obowiązki polegające m.in. na planowa-
niu oświetlenia znajdujących się na  jej 
terenie miejsc publicznych; dróg gmin-
nych, powiatowych, wojewódzkich oraz 
wybranych fragmentów dróg krajowych 
(art. 17 ust. 1 pkt 2). Co więcej, ustawa 
zobowiązuje lokalny samorząd do finan-
sowania instalacji oświetleniowych.

Niemniej w owej ustawie nie ma indy-
widualnego opracowania dotyczącego 
norm oświetlenia przestrzeni publicz-
nych w  miastach. Jedyne wytyczne do 
projektowania oświetlenia w  obszarach 
zewnętrznych znajdziemy w normie, któ-
ra odnosi się wyłącznie do oświetlenia 
dróg. Norma PN 13201-1:2016-02 Oświe-
tlenie dróg – Część 1–5, o  której mowa 
to dokument, który dzieli drogi na klasy 
pod względem rodzaju wybranej jezdni, 
ścieżki rowerowej lub chodnika. Na  kla-
sę drogi wpływa ograniczenie prędkości, 
liczba stref konfliktów (skrzyżowania) 
i  przejść dla pieszych. Do każdej klasy 
przyporządkowane są wymagania, które 
musi spełniać instalacja świetlna. Czynni-
ki brane pod uwagę to: (1) poziom lumi-
nancji, (2) równomierność luminancji, (3) 
ograniczenie olśnienia, (4) prowadzenie 
wzrokowe.

Norma ta wskazuje na  ograniczenie 
światła przeszkadzającego i określa mak-
symalne dopuszczalne poziomy natęże-
nia oświetlenia dla zewnętrznych insta-
lacji oświetleniowych. Niemniej jednak 
Ratajkiewicz i Michalak (2020) zaznacza-
ją, że  wymagania dotyczą jedynie świa-
tła rozproszonego, będącego pochodną 
oświetlenia celowego. Wartości wskaza-
ne w normie nie są wyznacznikiem mak-
symalnej wartości natężenia światła przy 
celowej luminacji ulic czy obiektów. 

Okazuje się zatem, iż  w  polskim pra-
wodawstwie nie ma żadnych zapisów 
ograniczających parametry oświetlenia 
w  montowanych oprawach świetlnych. 
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Potwierdzenie tego faktu można zna-
leźć, analizując program dofinansowania 
i modernizacji oświetlenia zewnętrznego 
na terenie jednostek samorządowych fi-
nansowanego przez Narodowy Fundusz 
Ochrony Środowiska i  Gospodarki Wod-
nej. Celem programu „SOWA – oświe-
tlenie zewnętrzne” [1] jest ograniczenie 
emisji zanieczyszczeń powietrza oraz 
uzyskanie oszczędności energii elek-
trycznej poprzez dofinansowanie przed-
sięwzięć poprawiających efektywność 
energetyczną systemów oświetlenia ze-
wnętrznego. Stopień realizacji celu pro-
gramu mierzony jest za  pomocą nastę-
pujących wskaźników: zaoszczędzonej 
energii elektrycznej, ograniczenia emisji 
gazów CO₂, SO₂, NOₓ oraz pyłów zawie-
szonych. Jak można zauważyć, program 
nie zakłada ograniczenia emisji światła, 
które w  nadmiarze również jest klasyfi-
kowane jako zanieczyszczenie. Niestety 
w  polskim prawodawstwie nie istnieje 
takie pojęcie jak zanieczyszczenie świa-
tłem. W konsekwencji nie ma programów 
rządowych, które uniemożliwiłyby wzrost 
jego poziomu, nie mówiąc już o  działa-
niach związanych z  jego ograniczeniem. 
Aby zrozumieć powagę problemu należy 
odpowiedzieć na pytanie:

Czym jest zanieczyszczenie światłem 
i jaki ma wpływ na środowisko?
Nadmierny rozsył światła emitowany 
przez latarnie uliczne prześwietla ele-
wacje sąsiadujących budynków, które 
zwiększają średni poziom luminancji oto-
czenia. Pozostałe obiekty, by się wyróż-
nić muszą zostać oświetlone za  pomo-
cą jeszcze większego natężenia światła. 
Ten niekończący się wyścig doprowadził 
ludzkość do momentu, w którym w wiel-
kich metropoliach dochodzi do zatarcia 
granicy między dniem a nocą. W wyniku 
tego w  literaturze zaczęło pojawiać się 
określenie zanieczyszczenia światłem 
(Verheijen, 1985).

Longcore i  Rich (2004) wyróżniają 
astronomiczne i ekologiczne zanieczysz-
czenie światłem. O pierwszym z nich mó-
wimy, gdy sztuczne światło przesłania wi-
dok nocnego nieba w wyniku czego część 
ciał niebieskich pozostaje niewidoczna 
dla ludzkiego oka. Natomiast ekologicz-
ne zanieczyszczenie światłem występu-
je, gdy wpływ światła jest na  tyle duży, 
że zaburzeniu ulega naturalny cykl dnia 
i  nocy w  ekosystemie. Ci sami autorzy 
wyróżniają również typy tymczasowego 
zanieczyszczenia światłem takie jak bez-
pośrednie oślepiające światło i  nieprze-
widywalne fluktuacje w  natężeniu świa-
tła.

Najbardziej powszechnym rodzajem 
zanieczyszczenia światłem, mającym 
istotny wpływ na ekosystemy, jest miejska 
łuna świetlna. Cyunel wraz ze współauto-
rami (2015) definiują ją jako rozjaśnienie 
nocnego nieba w  skupiskach ludności 
wskutek bezpośredniego i  pośrednie-
go odbicia promieniowania świetlnego 
rozproszonego na  składnikach atmos-
fery (cząstkach gazu, pary wodnej, ae-
rozolach i  cząstkach stałych). Zachmu-
rzone niebo powoduje około 10-krotne 
zwiększenie intensywności łuny świetl-
nej w  centrach dużych miast, a  natęże-
nie światła jest wówczas około 4-krotnie 
większe niż w  czasie jasnych, księżyco-
wych nocy na  terenach wiejskich (Kyba 
i  in., 2011). Pojazdy zmechanizowane, 
przemysł i  inne składowe niskiej emisji 
zlokalizowane na  terenach miast zwięk-
szają ilość pyłów zawieszonych w powie-
trzu, tym samym potęgują efekt nocnej 
łuny świetlnej (Cyunel i in., 2015).

Nadmierne i niewłaściwe użycie świa-
tła wpływa na środowisko w skali global-
nej poprzez zaburzanie zegarów biolo-
gicznych i zachowania zwierząt nocnych. 
Pod  wpływem zwiększonej luminacji 
dochodzić może do zaburzenia natural-
nych relacji w ekosystemach, co w konse-
kwencji może doprowadzić do zachwia-
nia równowagi w środowisku, którego to 
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skutków długoterminowych nie jesteśmy 
w stanie przewidzieć. Nauce znanych jest 
wiele przykładów wpływu sztucznego 
oświetlenia na środowisko o zróżnicowa-
nej skali. Począwszy od bezpośredniego 
wpływu na  insekty, które przyciągane 
przez światło giną od samego kontak-
tu z  lampą lub w  wyniku wycieńczenia 
po ciągłym okrążaniu źródła światła (Ry-
dell, 1992), po  bardziej złożone zmiany 
w  relacjach międzygatunkowych. Ich 
przykładem jest wydłużenie aktywności 
dziennych drapieżników (Kaleta, 2007). 
Wysoki poziom rozjaśnienia nocnego 
nieba jest przez nich wykorzystywany 
do wydłużenia pory, w  której aktywnie 
polują. Z kolei ich ofiary, które wcześniej 
pod  osłoną nocy bezpiecznie żerowa-
ły, są bardziej narażone na ataki. W  ten 
sposób zostaje zachwiana równowaga 
na  linii drapieżnik-ofiara. Sztuczne świa-
tło niekiedy może mieć wpływ na właści-
wości samego ekosystemu jak chociażby 
zmiana trofizmu zbiorników wodnych. 
W  ekosystemach wodnych zlokalizowa-
nych w niewielkiej odległości od dużych 
aglomeracji w  wyniku większego dopły-
wu sztucznego światła glony zwiększają 
produkcję biomasy (Czaplicka-Kotas i Lo-
dowska, 2014). Konsekwencją tego jest 
wzrost troficzności wód, co powoduje 
uszczuplenie się zasobów tlenu w zbior-
niku wodnym (Kubiak i Tórz, 2005). Przy-
śpieszona eutrofizacja jest dużym zagro-
żeniem dla żyjących w nim organizmów 
tlenowych.

Mimo wielu badań globalny wpływ za-
nieczyszczenia światłem na całe ekosys-
temy jest wciąż słabo poznany. Wynika to 
z faktu, iż jest to bardzo złożony problem. 
Analizując dotychczasowe odkrycia, mo-
żemy zauważyć, że każdy organizm może 
w  inny sposób reagować na  światło 
o różnych parametrach. W swoich bada-
niach Marcinkowska i  Tęgowska (2015) 
sprawdziły, w jaki sposób kilka gatunków 
bezkręgowców reaguje na  różne typy 
światła. Z  ich badań wynika, że  światło 

o  skrajnych długościach fal (czerwone 
i  niebieskie), może zarówno pobudzać, 
jak i  hamować aktywność ruchową bez-
kręgowców. Z  kolei barwy o  pośred-
nich długościach fal nie mają istotnego 
wpływu na  większość badanych bezkrę-
gowców. Jednakże najciekawszym wyni-
kiem jest fakt, iż światło stroboskopowe 
w znacznym stopniu zwiększa aktywność 
wszystkich badanych bezkręgowców.

Przykładem różnych reakcji na światło 
wśród gatunków jest fakt gromadzenia 
się po  zmroku nietoperzy przy źródłach 
światła (Frank, 1988). Wydaje się to być 
logiczne, ponieważ sztuczne światło przy-
ciąga owady, które są podstawą pożywie-
nia wielu gatunków nietoperzy. Jednakże 
Rydell i  Baagoe (1996) wykazali, że  nie 
dotyczy to wszystkich owadożernych 
gatunków nietoperzy. Według wyżej wy-
mienionych badaczy jedynie szybko lata-
jące gatunki gromadzą się przy źródłach 
sztucznego światła, aby szukać pożywie-
nia. Gatunki, które osiągają mniejsze 
prędkości podczas lotu, unikają takiego 
żerowiska. 

Światło może też być bezpośrednim 
zagrożeniem dla życia zwierząt. Niekie-
dy przy okazji ważnych wydarzeń spor-
towych lub kulturowych umieszczane 
są skierowane do góry reflektory, które 
tworzą efektowne snopy światła przeci-
nające nocne niebo. Ponadto niektóre 
budynki (np. kominy elektrowni) są ilu-
minowane w  taki właśnie sposób. Świa-
tło skierowane bezpośrednio do góry nie 
tylko znacząco przyczynia się do zasilenia 
miejskiej łuny świetlnej, ale jednocześnie 
może być ogromnym zagrożeniem dla 
ptaków. Zwłaszcza nieruchome strumie-
nie światła, stwarzają śmiertelnie niebez-
pieczną pułapkę, ponieważ ptaki, któ-
re wlecą w  świetlną smugę, zwykle nie 
potrafią się z  niej wydostać (Bartnicka, 
2015). Dla zminimalizowania zagrożenia 
takie struktury świetlne powinny mieć 
charakter okazjonalny i być włączane je-
dynie na krótki okres. Zdecydowanie nie 
powinny pozostawać włączone przez całą 
noc.
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Powyższe przykłady pokazują, że pro-
blem zanieczyszczenia światłem nie jest 
zero-jedynkowy i potrzebne jest wiele ba-
dań, które dadzą nam szerszy obraz tego 
jak wpływa ono na całe ekosystemy. Nie-
mniej nie ulega wątpliwości, że sztuczne 
światło ma wpływ na  środowisko natu-
ralne i należy przedsięwziąć kroki w celu 
redukcji jego ilości. 

Ograniczenie emisji (i wydatków)
Ważne jest, aby zanieczyszczenie świa-
tłem rozumieć w szerszym kontekście niż 
tylko jako sztuczne światło zakłócające 
nocną ciemność. Należy pamiętać, że aby 
oprawy oświetleniowe mogły emitować 
światło, potrzebna jest energia elektrycz-
na. Raport International Energy Agency 
(IEA) Light’s, Labour's Lost. Policies for 
Energy-Efficient Lighting (2006) podaje, 
że  sztuczne oświetlenie pochłania 9% 
światowej konsumpcji energii elektrycz-
nej i  odpowiada za  6% wyemitowanych 
gazów cieplarnianych. Istnieją duże szan-
se na to, że wyliczenia kosztów poniesio-
nych w wyniku zbędnego i nadmiernego 
oświetlenia przestrzeni będą w  stanie 
dotrzeć do świadomości społeczeństwa 
w  większym stopniu niż ogólnikowe ko-
munikaty o  ważnym, choć wciąż niszo-
wym temacie, jakim jest wpływ sztucz-
nego światła na  środowisko. Świetnym 
przykładem obrazującym jak wysokie 
są koszty funkcjonowania publicznego 
oświetlenia, była próba ich ograniczenia 
przez miasto Kraków. W  trakcie pande-
mii, jak w większości polskich miast, do-
szło tam do znacznego spadku nocnego 
przemieszczania się mieszkańców. Ra-
tusz miasta zdecydował, że od 13 kwiet-
nia 2020 r., latarnie uliczne będą do od-
wołania wyłączane między 0 a 4 rano [2]. 
Według krakowskich urzędników wyłą-
czenie latarni ulicznych na cztery godziny 
wiąże się z oszczędnościami rzędu 20 tys. 
zł.

Niemniej, aby chronić środowisko 
i  ograniczyć wydatki, wcale nie musimy 

żyć w ciemności. Częściowe rozwiązanie 
problemu mogą przynieść nowe techno-
logie. Coraz większą popularność zdoby-
wają diody LED (ang. light emitting diode). 
Zaletą tej technologii jest dużo mniejszy 
pobór energii w  porównaniu do trady-
cyjnych żarówek. Jak wielką stanowi to 
różnicę można zauważyć na  przykładzie 
Warszawy, gdzie do końca 2022 roku 
zostanie przeprowadzona modernizacja 
oświetlenia zewnętrznego. Zużycie ener-
getyczne nowej infrastruktury opraw 
oświetleniowych LED będzie trzykrotnie 
mniejsze, co w  ciągu roku da oszczęd-
ność ok. 38 GWh, czyli ok. 16 mln zł [2].

Ponadto lampy LED minimalizują zu-
życie energii przez niewielki kąt rozsyłu 
światła (Ściężor i  Kubala, 2012). Ograni-
czone zostają tym samym straty energii 
w  kierunkach, które nie muszą lub nie 
powinny być oświetlane. Ma to istotne 
znaczenie nie tylko w kontekście ekono-
micznym, ale może przyczynić się rów-
nież do ograniczenia zanieczyszczenia 
świetlnego poprzez lepszą koncentrację 
strumienia światła. Kolejną ważną cechą 
tej technologii jest niski poziom emisji 
promieniowania ultrafioletowego (UV) 
oraz podczerwonego (IR), które są szko-
dliwe dla wzroku człowieka (Szczepanek, 
2015). Dzięki temu, że  energia nie jest 
marnowana na  pasma niewidzialne dla 
człowieka, wydajność lamp LED jest zde-
cydowanie wyższa od tradycyjnych żaró-
wek.

Większa składowa światła niebieskie-
go w diodach LED powoduje, że świetnie 
nadają się do oświetlenia arterii i ciągów 
komunikacyjnych ruchu pieszego. Duży 
udział światła niebieskiego zapewnia 
wierne odwzorowanie 
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kolorów3 (Kurkowski i  in., 2014), dzięki 
czemu piesi są lepiej widoczni. Nieste-
ty nie wszystko to, co jest korzystne dla 
naszego bezpieczeństwa, jest też dobre 
dla środowiska. Krótsze fale ulegają sil-
niejszemu rozproszeniu niż fale dłuższe. 
Przykładowo fale o  długości 440 nm są 
ponad dwukrotnie bardziej rozpraszane 
niż te o  długości 550 nm (Jakubowski, 
2015). W wyniku tego pozytywne dla re-
dukcji zanieczyszczenia światłem cechy 
opraw LED-owych są częściowo niwe-
lowane. Rozwiązaniem tego problemu 
może być zastosowanie bursztynowej 
diody LED z  luminoforem. Emitują one 
znacznie mniej światła niebieskiego, 
a  zarazem oferują stosunkowo wysoki 
poziom oddawania barw. Jednakże ta 
technologia jest wciąż droższa od kla-
sycznej diody LED, przez co jest rzadko 
stosowana.

Niemniej jednak rozwój technolo-
giczny przynosi nam inne metody ogra-
niczenia emisji światła. W  tym zakresie 
pomocne stają się inteligentne systemy 
monitoringu i  sterowania oświetleniem 
(ang. smart lighting). Systemy te składa-
ją się z  oprogramowania i  sterowników, 
dzięki którym można regulować natęże-
nie światła. Dzięki synchronizacji zega-
ra z  danymi pozyskanymi przez czujniki 
ruchu i  natężenia światła, system sam 
dopasowuje ilość światła do danej sy-
tuacji i  warunków. Przykładem zastoso-
wania inteligentnych systemów stero-
wania oświetleniem mogą być parkingi 
miejskie, które oświetlone są najmoc-

3	 Zdolność do wiernego odwzorowania 
kolorów opisywana jest za pomocą wskaźnika 
oddawania barw. Oznaczany jest za  pomo-
cą skrótu Ra lub CRI (Color Rendering Index). 
Miara ta określa zdolność ukazania rzeczywi-
stego koloru oświetlanego obiektu przez źró-
dło światła. Za barwę rzeczywistą uznaje się tę 
uzyskiwaną przy oświetleniu słonecznym. CRI 
jest liczbą niemianowaną, w skali od 0 do 100 
(Bartnicka, 2015).

niej w  godzinach największego ruchu, 
a  po  godzinie 20 natężenie światła jest 
zmniejszane (Belczewska i  Frankowski, 
2016). Podobna procedura stosowana 
jest podczas świąt oraz weekendów, kie-
dy przestrzeń publiczna wykorzystywana 
jest w mniejszym stopniu. 

Niestety nowoczesne diody emitu-
jące światło i  systemy ich sterowania 
nie dokonają rewolucji w  walce z  zanie-
czyszczeniem światłem, jeśli projektanci 
infrastruktury oświetleniowej nie będą 
uwzględniać kwestii ograniczenia emisji 
światła w  swoich projektach. Przed za-
projektowaniem każdej instalacji oświe-
tleniowej należy odpowiedzieć na  pyta-
nia: Co chcę oświetlić? Czy oświetlenie 
tego miejsca jest konieczne? Jakie natę-
żenie światła będzie odpowiednie? Do-

Ryc. 1. Przykłady rozwiązań ogranicza-
jących zanieczyszczenie światłem emi-

towanym przez latarnie uliczne (Admini-
stration de la nature et des forêts, 2021)
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piero po tym można wybrać i dopasować 
odpowiednie modele opraw oświetle-
niowych i  określić ich rozmieszczenie. 
Przykładem nieodpowiednich latarni są 
m.in. kuliste lampy, które emitują światło 
w każdym kierunku (Ryc. 1A) oraz opra-
wy z  półokrągłą szybą ochronną, która 
dodatkowo rozprasza światło (Ryc. 1B). 
Ponadto dla lepszej koncentracji świa-
tła oprawy powinny być skierowane 
równolegle do podłoża (Ryc. 1C). Mon-
taż przemyślanych opraw pozwoliłoby 
na  znaczne ograniczenie zbędnego roz-
syłu bocznego, aby oświetleniu podlegał 
tylko obszar, na którym nam zależy.

Podsumowanie i wnioski
Powyższa analiza ukazuje, że dla ochrony 
środowiska i nas samych niezbędne jest 
stworzenie egzekwowanych regulacji 
prawnych zapobiegających zanieczysz-
czeniu światłem. Przede wszystkim na-
leży uregulować te formy światła, które 
niepodważalnie mają największy wpływ 
na środowisko. Zakazem (lub specjalnymi 
tymczasowymi pozwoleniami) powinny 
być objęte źródła światła emitowanego 
bezpośrednio w górę, które w pochmur-
ne i mgliste noce znacząco przyczyniają 
się do powstania miejskiej łuny światła. 
Dodatkowo całkowitemu zakazowi po-
winno zostać objęte światło stroboskopo-
we, które w największym stopniu wpływa 
na zachowania organizmów żywych.

Należałoby prawnie wyznaczyć stre-
fy ciemnego nieba w celu ochrony waż-
nych, z  punktu widzenia ochrony śro-
dowiska, ekosystemów o  szczególnych 
wartościach przyrodniczych lub ważnych 
tras migracyjnych zwierząt (np. parki na-
rodowe, rezerwaty przyrody, korytarze 
ekologiczne). Przykładem takich działań 
może być ograniczenie funkcjonowania 
oświetlenia stoków narciarskich w pobli-
żu parków narodowych.

Niestety aktualnie w Polsce nie toczą 
się prace nad wyżej zaproponowanymi 
regulacjami. Jednakże optymizmem na-

pawa fakt, iż z biegiem czasu częściowo 
ograniczymy naszą emisję sztucznego 
światła. Nie stanie się tak z uwagi na tro-
skę ludzkości o środowisko. Dokona się to 
z  uwagi na  oszczędności energetyczne, 
które niesie za sobą popularyzacja opraw 
LED oraz inteligentnych systemów ste-
rowania oświetleniem. Z  czasem nowo-
czesne technologie wyprą nierentowne 
instalacje, a  skutkiem ubocznym będzie 
zmniejszenie zanieczyszczenia światłem.

Niemniej istotne jest, aby w  dalszym 
ciągu prowadzone były szczegółowe 
badania wpływu sztucznego światła 
na  środowisko. Przede wszystkim nale-
ży zbadać, w  jaki sposób światło o  róż-
nych parametrach (natężenie, kolor, ja-
skrawość etc.) wpływa na  poszczególne 
gatunki. Zdobyta wiedza pomoże nam 
zrozumieć jakie zmiany wywołuje sztucz-
ne światło w funkcjonowaniu całych eko-
systemów. Dzięki temu będziemy mogli 
przedstawić argumenty nakłaniające do 
ograniczenia zanieczyszczenia i lepiej na-
głaśniać problem wśród władz i opinii pu-
blicznej, a tym samym będziemy w stanie 
lepiej chronić naszą planetę.

Jeśli w przyszłości okaże się, że długo-
falowe oddziaływanie sztucznego światła 
ma destrukcyjny wpływ na  organizmy 
żywe, to my jako gatunek ludzki odczuje-
my to jako pierwsi. I to właśnie człowiek, 
którego życie stało się nierozerwalnie ze 
sztucznym oświetleniem, poniesie naj-
większe konsekwencje.
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